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Druga wojna europejska. 


Wojna polsko-rosyjska w na- 
szych oczach przekształca się w 
drugą wojnę europejską. 

Ententa nie chciała mięszać się 
w wojną polsko-rosyjską, dopóki nie- 
podległość Polski nie została zagro- 
Żona i dopóki Polska nie złożyła 
dowodów, że pragnie pokoju. Dzi- 
siaj obydwa te warunki już faktycz- 
nie istnieją. Jednak ententa, a 
szezególniej Francja, bo na nią w 
drugiej, jak i w pierwszej wojnie 
curopejskiej, spada główny ciężar 
militarny, zdaje sobie doskonale 
sprawę z tego, Że nie podobna wda- 
wać się w bezwzględną i ostateczną 
wojnę z kolosem bolszewickim, do- 
póki się ma po drodze niepewne i 
niezupełnie rozbrojone Niemcy. Z 
drugiej strony Niemcy najwidoczniej 
w świecie w ostatnich tygodniach 
zbliżyły się do rządu sowietów i 
bardzo być może zawarły z nim 
sojusz. 

Słowem zarysowują się dwa 
obozy: 
czele i rosyjszu-niemiecki, 

Zanosi się na drugą wojnę eu- 
ropejską, które będzie bezwarunkowo 
dluga i trudna, ze względu na wy- 
czerpanie Francji i trudność zaagi- 
towania opinji anglo-amorykańskiej 
nie orjentującej się w sprawach 
europejskich, ale która bezwarun- 
kow zakończy się absolutnym zwy- 
Ciyżuwem Republiki Francuskiej i 
jej ideałów, t.j. ogólno-ludzką orga- 
nizacją Ligi Narodów, wykluczeniem 
wojen i zniesioniem wszelkich rzą- 
dów despotycznych, białych czy czer- 
wonych, na kuli ziemskiej. 

Dopiero druga wojna europejska 
Wwykeńczy dzieło, w imię którego 
byla prowadzona pierwsza wojna. 

Nam w drugiej wojnie euro- 
pejskiej przypada niesłychanie nie- 
bezpieczne, ale i niesłychanie za- 
szczytne zadanie, które musimy 
spełnić dla szczęścia Ojczyzny i 
Ludzkości. Jesteśmy teraz w tej 
Bytuacji, że spiawa wolności Polski 
jest tak ściśle związana ze sprawą 
wolności całego rodzaju ludzkiego, 
jak nigdy. 

Gdyby chciano nas poświęcić, 
zadanie byłoby niesłychanie proste. 
Niemcy zaklinają się w Londynie, 
że spełnią wszelkie warunki trak- 
tatu wersalskiege, wszystko za- 
płacą, dadzą węgiel, wagony, zrobią 
nawet więcej, bo poskromią bolsze- 
wików i zaprowadzą w Moskwie 
rząd demokratyczny, byleby... vrze- 


czono się plebiscytu nx Górnym 
Śląski oraz zezwolono „ua powrót 
do v.zyzny „niemicchod* Poi.orza 


* 


ogólno-ludzki z Francją na 


1 Poznańskiego, przyczem tej ostat- 
niej prowincji wspaniałomyślnie da- 
noby autonomję... 

Millerandowi nie śmiano nawet 
postawić tych propozycji, a Lloyu 
George odrzucił je z obrzydzeniem. 
Zamiast tedy sojuszu anglo-franko- 
niemieckiego, którego ofiarą padłaby 
ideja wolności narodów w osobie 
wolności Polski, mamy sojusz nie- 
miecko-rosyjski przeciwko sojuszowi 
anglo-franko-polskiemu. 

W chwili, gdy piszę te słowa, 
Anglja wygrywa jeszcze ostatnie 
atuty pokojowe i usiłuje zmusić rząd 
sowiecki przez odmowę pertraktacji 
handlowych do zawarcia uczciwego 
pokoju z Polską. Nie chcę prze- 
sądzać faktów, zresztą zamało znam 
obecne nastroje w kierowniczych 
sferach bolszewiekiah, aby zorjen- 
towaó się, czy sowiety posłuchają 
tego głosu: rozsądku i czy oszczędzą 
światu nowej krwawej łaźni. 

W każdym razie powinniśmy 
być na wszystko przygotowani. 
Gdyby chodziło tylko o wolność 
Polski i gdyby nawet sjftawa nasza 
była beznadziejna, naszym obowiąz- 
kiem byłoby paść z honorom. Tak 
czynili nasi dziadowie w 1794, w 
1831 i w 1863 roku, 

Ale tu chodzi nietylko o Polskę, 
tu chodzi o ludzkość, o cywilizację, 
o wolność, chodzi o to, aby pseudo- 
demokratyczne Niemcy zmusić do 
zrzeczenia się apetytów imperjali- 
stycznych i do oddania bez żadnych 
ukrytych myśli ziem polskich, chodzi 
o powalenie czerwonego despotyzmu 
Lenina, o wprowadzenie demokracji 
wszędzie tam, gdzie lud jest do 
niej przygotowany 1 o danie zbio- 
rowej oświecenej kurateli Ligi Na- 
rodów ludom na wpół dzikim, chodzi 
o stworzenie nowej epoki szczęścia, 
dobrobytu i wolności na świecie. 

Wytrwajmy więc, tak jak wy- 
trwała Francja, kiedy hordy pruskie 
podchodziły pod Paryż, bo Francja 
w latach 1914—1918, tak, jak my 
dzisiaj, również broniła nie tylko 
siebie, lecz jednocześnie broniła 
także nowego sprawiedliwego ustroju 
polityczno-społecznego na swiecie. 

Wojna pomiędzy Francją, a Niem- 
cami była przedewszystkiem wojną 
idei republikanizmu, z ideją cesar- 
skiego despotyzmu. 

Dziś wojna Polski z Rosją staje 
się wojną tejże idei republi- 
kańskiej z bolszewickim despo- 
tyzmem. 

Zwyciężymy, bo dobra sprawa 
zawsze w końcu zwycięża, 

Jerzy Karnatowski. 


| Administracja otwarta od g. 8 rano do 7 wiecz. 
| Redaktor przyjmuje we wtorki i piątki od 5 — 7 wieca. 
Sekretarjat Redakcji otwarty dla pub iczności od 2—9 pa poł. codziennie. 


Rękopisów nienadających się do druku Redakcja nie zwraca, 
Artykuły bez oznaczenia honorarium uważane są za bezołatne. 


Uwagi. 


O żoksiorza: 


— Więc pan utrzymuje, że stosu- 
nek naszego społeczeństwa do żołnierza 
polskiego nie jest taki, jak być powi- 
nien?, 

— Oczywiście — odpowiada gorą- 
co mój gość redakcyjny. Dziś żołnierz 
jest wszystkiem, o jego piersi ma się 
rozbić nawała bolszewicka. Powinniśmy 
żołnierza szanować, okazywać mu serce, 
a tymczasem... 

— A czyż tego wszystkiego nie 
czynimy? — przerwałem memu roz- 
mówcy. 

— Nie czynimy, albo jeżeli coś 
robimy to w stopniu niedostatecznymi 

— Czyżby? Czy uprzedzenie pań- 
skie nie posuwa się zbyt daleko? 

— Wcale nie. — Niech sobie 
Rzy omni początek wojny europejskiej. 

tedy nasza ulica, nasze sfery  inteli- 
gencji zupołnie inaczej się zachowy- 
wały wobec wrogów. Oddziały kozaków 
budziły niemal entuzjazm. Kwiaty... 
papierosy... jedzenie... przywitania — to 
wszystko było dla „naszych“. 

Chcąc zmienić naszą rezmowę, któ- 
ra stawała się nader nieprzyjemną 
przoz swój istotny podkład, dodałem z 
uśmiechem: 

— Tak, ma pan racją, ale tylko 
częściowo! To było chwilowe zaślepie- 
nie, zapomnienio — powiedziałbym — 
którego sią niebawem wstydzono.  Zre- 
sztą tamtym dawali papierosy i kwiaty 
a naszym kochanym żołnierzykom daje- 
my, co mamy najdroższego — serce. 

— Djabli im tam po naszym sercu 
— żachnął się z goryczą mój gość, któ- 
ry snać Z przyrodzenia był pesymistą, 
widzącym wszystko w ponurych bar- 
wach, 

— Gdzioż zresztą — ciągnął dalej 
— okazujemy im to serce? Przeciwnie, 
mógłbym panu przytoczyć przykłady, 
świadczące o czemś wręcz przeciwnemi 

— Czyż to możliwe? 

— A tak. Któregoś dnia w zesz- 
łym tygodniu przyszedł na Górny Ry- 
nek oddział bardzo zmęczonych żołnie- 
rzy. Ledwie poruszali zdrożonemi no- 
gami. Chcieli wsiąść na tramwaj. Nie- 
stety, konduktor nie chciał ich wpuścić, 
bo nie mieli czem zapłacić. Nie pomo- 
gły żadne perswazje starszego żołnierza, 
który coś usiłował dowieść jakimś pa- 
pierem. Nio nie pomogło. 

Pusty. tramwaj ruszył.  Zmęczeni 
żołnierze zostali. Musieli i$6 nadal pie- 
szo. Gdzie tu serce? 

— To fakt jednostkowy — dodałem 
starając się osłabić zarzut. Zresztą 0- 
wego konduktora może tłumaczyć usta- 
wa, która mu nie pozwala zabierać bez- 
płatnie kogokolwiek. Najwyżej można- 
by go posądzić o formalizm, ślepe trzy- 
manie się litery rozporządzeń, które jed- 
nak w niektórych nadzwyczajnych wy- 
padkach wolno przekroczyć. Przypusz- 
czam, że tego rodzaju „przekroczenie“ 
nie pociągnęłoby za sobą kary. Przypu- 
śćmy, że w tym wypadku pan ma rację, 
ale % za mało, by zarzut uogólnłaóć... 

— Ej, znalazło by się więcej. 0- 
burza mnie, naprzykład, fakt, jaki parę 
razy zaobserwowałem. Gdy przechodzi 
foddział wojska, to tramwaje, dorożki, 
powozy — powinny przeczekać, aż od- 
dział przemaszeruje. Tymczasem tego 


Przed takstem mk 5.00, w takśzis rak, 6.07, 
reklamy mk. 3.00, nekrologi mk. 200, zwyczajna 250 la 
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Państwowa Szkola Włókien- 


nicza w Łodzi, Pańska Ne li5, 
Z WYDZIAŁAMI! 
przędzalniczym, tkacokinty 
farbiarzko "wykończałnie 
czym i mechaniozryta, 

Zapis kandydatów na kurs I zą 
świadectwami z ukończenia 4-ch klas 
szkoły średniej lub z ukończenia 7-iu 
oddziałów szkoły powszechnaj, przyjrau- 
je Kancelarja Szkoły codziennie, próca 
niedziel i świąt, od godziny 16 rsne do 
12 w południe. 

Egzamin PR ( z języka 
polskiego, historji Polski, algebry, geo- 
metrji i rysunków wolnoręcznych odbę- 
dzie się w końcu sierpnia r. b. 


Dyrektor Szkoły: A. Trojanadwski. 
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EHEMOLTILT LUZIE TST PYTY 
Za czasów okupacyjnych 


Obcych zə sira- 
sią lekce- 


się nie robi. 
było całkiem inaczej. 
chu honorowaliśmy, swoich 
waży... . 
— I to mnie jeszcze nie przekony= 
wuje. Jest to drobiazg. Zresztą widzą, 
że szanowny pan specjalnie jest uprze- 
dzony do tramwajarzy, i to zupełnie 
niesłusznio. Bo zarzuty pańskie dułyby 
się może skierować tylko w ostateczno< 
ści do jednostek, ale nigdy do ogółu 
tramwajarzy, którzy — mogę pana Za- 
pewnić — tak samo jak my obaj szs- 
nują i dbają o naszego żoinierza. Zro- 
sztą — proszę pana — samo tv, że drob- 
ne stosunkowo uchybienia względem żoł- 
nierza, zdołały pana tak poruszyć — 
świadczy najlepiej, że los żołnierza nas 
wszystkich obchodzi... 

Przypuszczam, że pan nio nie bo- 
dzie miał przeciw temu, żo naszą roz- 
mową podam do wiadomości ogółu. Mo- 
że to być z korzyścią. 

— Jeżeli pan tak przypuszcza, to 
nie mam nio przeciw temu. Oby nas 
prawdę nasz stosunek do Żołnierza stał 
sią bardziej serdeczny. 

— Oczywiście do tego prawdziwe- 
go żołnierza frontowego — dodałem na 
pożegnanie — a nio tych dekujących się 
na tyłach elegantów, albo różnego ro- 
dzaju czmychających z frontu łazików, 
którzy swemi opowiadaniami szerzą tyl- 
ko panikę. 
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Paderewski o pomocy 
Koalicji. 

P. Paderewski w rozmowie z kora- 
spondentem „Qazety Warszawskio:” wya 
jaśnił, jakiej pomocy oczekiwać moża 
Polska od Koalicji. Otóż okazule sią, 
Że redakcja nasza oceniła położenia 
dobrze, podkreślając od dłuższego cza- 
su konieczność liczenia przedtwszy- 
stkiem na własne siły i ostrzegając przed 
zbytniemi nadziejami na pomoc wy- 
łącznie Koalicji. Dziś to samo cośmy 
już dawnisj niejednokrotnie pisali na 
łamach „Pracy“ — mówi p. Padsrewszi 
Oto jego słowa. 

— A więc możemy 
moć Koalicji? 

— Na pomoc aljantów liczyć r10- 
żemy. Nie należy tylko się łudzić, -ża 
będzie to pomoc w ludziach. Wątpiź, 


liczyć na pos 


uby Anglja lub Frznaln zwysłała nem « 
pzmocą Choć jedza dyw się. Jest to » 
shwii obaccai wemowiwoślią muteriei- 
ny. Zresską w kolnż wujseamwych aljan- 
tów rame przekonanie, że Polsku mu 
Żalnierza dosi I fo Żolnierza éwleinegos 
Beak jej przedewsrystkiam fachowych i 
wyszkolonych cllcerów, oraz śrćdków 
techylcznych. Otóż wie Pan juž, ža 
Francja utycza nam 609 oficerów, a W. 
Er;tania 200. Jest io widomy znak 
wsrólpracy wieicich mocarstw a Poiską. 
Oilsorowis ci za!mą się zreorgańizowa” 
niem arikji polskiej, 

Pozmtem moje dziś Polska liczyć 
na wydatną pomoc aljantów w materja- 
le wojennym i w amunicji. Wszyztto 
idzie na Gdańsk, gdzią dość jest folme- 
ezy sprzymierzonych, aby zapewnić wy- 
ladowanie oxretów. A takża ze wzylązuu 
na Polstę Abaaci odmówili Żądaniu 
Niemiec, które domarely się ratyciamia- 
stowago zsiądia terenów plebiseytowych 
aisztyńtawiejgo | Nsidzyńssiego. Dzień 
temu kolej Gdnńox — Mława znajduje 
tio w ich ręku i tą drogą komoe bedzie 
sała. 

— Zatem jest p. prezydent opty” 
mistą? 

— Wiary w swój nzród tracić ża- 
den Polak nie powinien. Als byłoby 
bledem riepowstowanym, zakójczym o- 
pladać się na pomoc Aljantów tylso. 
P moc fa bydzie Bzutoczniejsza Jm ener: 
ciczjej bronić się będziemy. Armia 
polska musi cię Czemprędzej zrekab:li- 
toas Jśii bątrie cacian, może to 
uczysić, bo wróg przed jakim się co- 
fneła, strasznym nie feat, choć lekgewa- 
żyć to nio nalzły. Pamiętstmy, žo w 
chwili tej ważą sią losy Polsci. Jeśli 
nie o użemy się na wysokości zadanta, 
nos. wielcy soju:znicy mogą uznać nas 
za megodnych pomocy, 


npm 


Baczność! 


W środę dn. (l sierpnia 
o todz. 7 wieczorzm w sz 
li Pol, Żus Zaw. (iiówna $:) 
odtędize się zobranio Stow, 
„żtwiązsk Strzelecki, Obos- 
cneść wszysikich już ówi= 
Czącyca się [czionków ko- 
NIZCZBZA 

Wzszystkio ćwiczenia nie 
ńiojszem się odwołuje. 
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Kierownik Sekcji Wychowania Fizg- 
czneza i Sportowego pizy Y. M. C. A. p, 
F. B. Messirmg nadesłał nam następujący 
komunikat: 

„Po przeniesieniu Głównej Kwatery 
Y. M. C. A. jak również wydziału Wycho» 
wima fizyczirego I eportowego z Warsza- 
wy do Łodzi, nadziza się sposobność dla 
mieszkańców naszego miasta korzystania 
4 obecneści instruktorów lekkueatletycz- 
nych i g mnastyczno-sportowych, 

Gzionrowie Y. M. CJA. przyjechali do 
Polski na spzcjalne wezwanie i prośbę 
jenerala Hallera i Pulskiego Rządu. 

18 instruktorów prowadiilo giwna- 
styks, leksą uiletykę, sport i gry'w pul- 
kach, szkołach oficerskich i podoficer- 
skich —również korzystali z instrukcji nan- 
czyciels, skauci Oraz drużyny, które 
si; przygotowywały do Igrzysk Olimpijskich. 

Obecnie większość instruktorów wrós 
ciła z miejscowości ewakuowanych i przez 
to Y. M. C. A. ma sposobność rozszerzyć 
paszą pracę wśród ludności cywilnej. 

Zaznaczamy, że mogą przychodzić 
na boisko, znajdujące się przy ul. Piotr- 
kowsiie nr. 243 chłopcy od 10—13 iat 
codzieniie cd 19—12 rano, za wyjątkiem 
niednel, od 15—i5 lat od 2 i pół—5 p.p., 
od 15—18 od 7—9 wiecz, 

W Aueryce YMCA prowadzi sport 
i gimnastykę również dla urzędników, han- 
dłowców ttd, i przekonano sią, że niutyl- 
ko ci ludzie zyskują na zdrowiu, lecz pra- 
ca ich jest wydatniejszą, 

Wobec tego mogą też przychodzić 
urzędnicy bez rożnicy wieku codziennie 
od gopz. 5—7 p. p. na to samo boisko 
przy ul. Piotrkowaxiej ur. 243. 

Wstęp bezplatny, nie prowadzimy 
żadnej reyesiracji—piosimy tylko o najli= 
czniejsza przybycie, aby Spędzić woloy 
czas dla wzmucnienia ciała i polepszenia 
Zurtowia, 


Łódź, du. 19 s rpnia 1920 r. 
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„PRA C A* — 11 sierpnia 1020r. 


Sprostowanie. 


W nu:nerze wczorajszym „Piacy” Z0- 
stał pomieszczony złośliwy a niezgodny z 
rzeczywistością list „o reklamowanych”. 
List ten został podpisany fałszywymi Da- 
zwiesiem bez adresu i dostał sią do nu- 
meru przez przecczenie. 


— -= 7 -— 


B pakani materiatan GpaiOwegO 
i ezponda anei edhadony. 


-—— 


(k) Mając na uwadze krytyczne po- 
łożenie powiatu łódzkicgo, Sejmik powia: 
towy jednomyślnie uchwalił wezwać 
rząd do natyshmiastowego i energicznego 
przedsięwzięcia koniecznych kroków, celem 
zapewnienia lndzości drzewa opałowezo, 
wzylsdnie tosta przez zzrządzenić przymu* 
sowego zajęcia wszystkich terenów tocio- 
wych w powiecie, w szczogólności drogą 
wydzierżawienia to:fowiska w guinie Rq- 
bień, oraz wezwać władze administracyjna 
do natychmiastowage rozpoczącia akcji od- 
budowy w okolicach dotkniętych katastro- 
fą wojenną I w tym celu należy zażądać 
przywrócenia mocy obowiązującej rozpo- 
rządzeń rekwizycyjnych ministerstwa rol- 
mictwa i dóbr państwowych w przedniio* 
cie zajęcia drzewa buduicowego w lasach 
prywatnych, tudzież rozszerzenia rekwizy- 
cji na lasy państwowe. 


mania 

Na marginesie chwili. 

| Jeszcza rA A 
Łodzi. 


Choroby zakaźne grasują w naszem 
mieście bezustannie, a mimo to władze 
zdają się obojętnie patrzeć na straszne 
nieporządki tak w poszczególnych po- 
sesjach, jak i na placach i ulicach. Przed 
kilsu dniami zwracaliśmy uwagę władz 
na te nieporządki í na sposób, w jaki 
dozorcy domów załatwiają się z czy- 
szczeniem rynsztoków, lecz, jak dotąd, 
zmian żadnych w kierunku polepszenia 

„złego nie widzimy, przeciwnie donoszą 
nam, że niektórzy z dozorców polewają 
ulice, zamiast wodą, cieczą z rynszto- 
ków, a same rynsztoki svrapiają wodą 
wapienną, lecz tak śmiesznie skromniu- 
tko, jakgłiyby chodziło nie o tłumienia 
chorobliwych wyziewów a o jakąś za- 
bawkę, lub dakorację. I, jak nam na- 
oczni świadkowie opowindali, fakty po- 
wyisze dzieją, się niekiedy w oczach 
posteruniowych policjantów, którzy na 
to arygodna postępowanie dozorców 
woale nis reagują. 

Wobec szerzących się chorób wła- 
dze odnośne winny wydać w przedmio* 
cie polzpszenia warunków zdrowotnyca 
naszego miasta jasnajenergiczniejsze za- 
rządzenia. 


— >» 


Pożegnanie ochotników, 


— 


Wszystkim Kolegom i Znajomym 
ślemy pozdrowienie. Osobiście  poże- 
gnać się nie możemy, Z powodu nagłego 
wyjazdu na frent. 

Bolesław Kmiecik, Franciszek Sto- 
larski, Stefan. Dziwiński, Seweryn Bit- 
dorf, Franciszek Nowak, Adam Tatara, 
Dyonizy Dembiński. 

Koledzy! Nie ociągajcie się! Spie- 


szcie za namil Cześć!!! 
a 
WRÓT NAZW 1 PRE RZ TŻ KA RADCĄ 
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spoWe 
p 
Kalendarzyk. 
Dziś Zuzanny 
Jutro Klaty 
Wschód słońca, 4 m. 37 
Zscnód = 7m. 32 
1 Wschód księżyca 1 m. 17 
Sroda] Zachód s 5 m. 19 


Z życia organizacji N, P. R. 
Zebranie Zarządu R. P. R. 
W czwartek, dnia 12 sierpniz o go- 


dzinie 7 wiecz. w klubie N. P. R. (Piotr- 
kowska 91) odbędzie sią zebranie Zarządu. 


Na 217 


Baczność! Dzial Wilnaw. 


Wo czwartok 12 bm. ^ g. 6 w. odbę- 
dzie się Ua zebranie ozłonków NPR 
Dzielnicy Widzew. Sprawy b. ważne. 


Zebranie człzaków dzielnicy 
Qdrnoj 
W sobotę, da. 14 sierpnia o godz. 
5 po poł. w lskesu przy ul. Kątnoj NR 2 
odbędzie się zebrania czinaków NPR. z 
fabryki Gajera. Sprawy ważne. 


zabrznie Zgrządu Oxręzowego. 


W niedzielą dn. 15 sierpnia © godz. 
11 rano w ktnbie NPR. (Piotrkowska 91) 
odbędzie się zebrenie Zarządu Okręgo- 
wege NPR. Sprawy ważne. 

Osobne zawiadomienie listowne roz- 
syłane nie będę. 


28 Lolgznów | stowarzyszeił. 


Zehrani: ŻBtaw. Fałs:loh Kupców 
i Przemyszławoów. 

Zarząd Stow. Połsk. Kupców i 
Przemysłowców Chrześcjan uprasza 
swych członków o iiczne przybycie w 
piątok dn. 18 bm. o godz. 8 wicoz. na 
zebranie w celu omówien.a ważnych i 
aktualnych w dobie dzisiejszej spraw. 


— 1 — 


Z miasta. 


Rsda Miajakus, 


44 (11 sezji, nadzwyczajne) posie- 
dzenie Rady Miejskiej odbędzie się w 
środę, dnia 11 b. m. o godz. O-ej po pał. 
Na porcądku dziennym m. in. sprawa 
opodatuowania mieszkańców, na rzecz 
Obrony Państwa I sprawa uposażenia 
urzędników. 


W upramia zwolczaunia lichwy 
i spokalasoji, 


Cslem skutzcznej walki z lichwą i 
spekulacją artykułami wiejskimi, bydłem 
i trzodą ubojową, Urząd Walki z Lichwą 
i Spekulacją wydał rozporządzenie, nore 
mujące obrót artykułami wiejskimi, by- 
diem I trzodą ubojową na targach w Ło- 
dzi i okolicy w ten sposób, że do godzi- 
ny 12-cj w poludnie pizekupnie i hau- 
ularze nie mogą nabywać ani artykułów 
pierwszej potrzeby, ani bydła i trzody. 
Do godziny 12-ej może artykuły nabywać 
jedynie ludność miejscowa i to tylko w 
granicach nie przekraczających potrzeb 
jednego tygodnia. 

Ograniczenia powyższe nie dotyczą 
handlu bydłem i trzodą, nabywanemi w 
celach hodowli. Po godzinie 12-ej handel 
na rynkach mie podlega żadzym ograii- 
czepiom. 


Rozporządzenie to obowiązuje od" 


dnia wczorajszego. 
: Rototnicy na pożyczką. 


Robotnicy fabryki Jurakowszłego ku- 
pili pożyczki Odrodzenia za 5,000 mk, 


Gmach Tow. śpiawacxego imienia 
Mioniuszai pod dache:n, 


q 

(x) Mimo, że prawie polowa calon- 
ków Tow. Śpiewaczego im. Moniuszki wy- 
ruszyło ma fiont, praca około budowy 
gmachu własnego przy ulicy Ogrodowej 
nr. 34 idzie żwawo, Ci co pozostali na 
miejscu, rozporządzając nagromadzonym 
materjalem, pracują codziennie z wytęże- 
ną energją, pragnąc, aby budowa gmachu 
ukończona była jaknajprędzej, Obecnie, 
dzięki sprężystości kierownika, prowadzą” 
cego budowę, cały gmach stoi już pod 
dachem i jest nadzieja; że jeżeli praca 
pójdzie dalej w tym sawym tempie, gmach 
całkowicie wykończony będzię w połowie 
września. 


Z Alei Kośscłuszxi. 


W Alejach Kościuszki, w tem mi- 
łem ustroniu naszego miasta, dzieją sią 
rzeczy bijące w oczy bezwstydem i zo- 

suciem. Ledwie zmierzch zapadnie, 
iczne „pary* i grona młodzieży, a na- 
wet wyrostków i podlotków, snują się 
w cieniu drzew lub rozsiadują na ła- 
wach i bawią się w sposób tak gorszą- 
cy, że przyzwoita kobieta nie możo się 
tam o tej porze pokazać. Jest to tem 
smutnicjsze, że na zmierzchu znajduje 
się tam liczna dziatwa, która przygląda 
się tym scenom z wrodzoną sobie cie- 
kawością. 

Pożądanem byłoby, aby policja 
zwracała baczną uwagę na „publiczkę“ 
w Alejach i zbyt śmiałych flirciarzy 
przywoływała do porządku. Jest to ze 
względów etycznych konieczne. W prze- 
ciwnym razie Aleje Kościuszki staną sią 
dla publiczności przyzwoitej niedostępne. 


T-wo orlaoki nad żołełerzem zudrce 
wieńcem. 

W doniesiej dla O;czyzny chwili inb- 
cjatywa prywatwa powołała do życia T wo 
opieki nad żolmierzom — uzdrowieńcem. 
T-wo zamierza udzielać pomocy ze szpitae 
la wyehodzącemu żołnterzewi polskiemu. 

Towarzystwo nie wątpi, ż2 społeczeń” 
stwo x nieprzebranej skarbnicy milości 
błźnłego wydobędzie czya oZHarny i zioży 
go na ołtarzu dobrej sprawy, Apelnie la: 
y tlo obywaleli, aby hojne składali of,a* 
ry i gromadnie zapisywali się na człon- 
ków T-wa. Lokal T-wa mieści się przy uk 
Pivtrkowskiej nr. 171. 


Zakaz wywozu kosztowaanóci, 


W „Monitorze Polskim” ogłoszone 
ustawę Sejmową 0 zakazie wywozu za 
granicę kruszców szlachetnych, 

Na mocy taj ustawy zabrania się wy- 
wozu zagranicę kruszcow szlachetnych 
we wsaelkiej postaci, jako to: w mouse 
tach, sztabach i wyrobach, oraz w stanie 
nieprzerobionym. 

Każdy opuszczający granicę Rzeczy” 
pospolitej ma prawo wywieźć następujące 
przedmioty ztote, srebrna lub platynowa 
do swego własa2go ożytku: jedną obrącz: 
kę ślubną, 2) jeden zegarek kieszdukowy, 
ewentualnie z łańcuszkiam lub dewizky, 
8) dwa pierścionki, 4) parę kolczyków, 


Osoby winne świadomego przekroczrnla © 


nakazu, wyrażonego w art. l-ym baz wzęię” 
du na to, czy;ą własność Stanowij wy wie 
żone przedmioty, podlegają: na ob3zarza 
b. dzielnicy rosyjskej i praskiej karzą 
więzienia €o roku jednego i grzywny Q2 
100,090 marek lub jednej z tych kar, 

Niezależnie od powyższych kar mo« 
Żna orzec również konfiskatę wywożonych 
przedmiotów, 


Usiłowanie podlega tym samym ka- > 


rom. 


Z Oddziału few, Czorwensgo Krzyża 
w Zylorzuę 

(k) Czerwony Krzyż w Zgierzu 
działa sprawnie. brzystąpiono ostatnio 
do urządzania w salach szpitalnych ozy= 
tanek, wykładów, pogadanek popular- 
nych, prowadzenia kursów dla anal- 
fubetów, organizowania śpiewów, dekla- 
macji, koncertów itp. 


Sykryeło potajemnoj gorzelni. 


(k) Policja wykryła we wsi Czar- 
nocin potajemną goraelnię prowadzoną 
przez Józefa Mądrego I Jana Ambrożka. 


Pobór w Zglerxa. 


(k) Wczoraj, we wtorek, rozpoczął 
sią w Zgierzu pobór wszystkich b. woj- 
skowych armji obcych oraz polskiej, u- 
rodzonych w r. 1895. 

— (,—— 


Wiee N. P. R. w Warszawie 


nod hasłem: 


Ape A = 
Na szańca Warszawy! 

W niedzielę w Warszawie odbył sr 
wiec Nar. Partji Robotniczej na Ltó.yw 
powzizto następującą uchwałę: 

„Zebrani na wiecu N. P. R. zwołanym 
pod hasłem „Na szańce" uchwalają co na- 
stępuje: Obrona Stalicy jest obroną nie- 
podległości naszej Ojczyzny, Stolica kra: 
ju odeprzeć musi najazd wroga. Stolica 
kraju musi dać przykłąd całeina narodo= 
wi jak nie tylko bronić, ale i zwyci żać 
należy. Lud Warszawy gotów jest oddsć 
swa życia w obronie Ojczyzny i stolicy. 

Zebrani oświadczają, że na (rozkaz 
rządu złoż] wszystko na ołtarzu Ojczyzny, 
Domagają się natychmiastowej mobilizacji 
wszystkich sił narodowych i skierowania 
tych sił do walki z najazdem. Rząd mu- 
si wykazać siłę | cnergję w działaniu, na- 
kazsć posłuch i zyskać zaufanie, W.zel- 
kie niedołęstwo, itchórzostwo w dzigiejszej 
chwili jest równeznaczne ze zdradą stanu. 
Rząd musi karać surowo aż do kary Śmier- 
ci zdradę, dezercję, tchórzostwo. Rząd 
musi ukrócić orgię paskarstwa, która dziś 
znów paiaszyć się zaczyna. Kto dziś bę* 
dzie usiławał podnosić cany i spakulować 
vinen bezwzględnie być ukarany Śmiet= 
cią. 

Domagamy się by rząd i społeczeńe 
stwo zabezpieczyli los rodzin rezerwistów 
i ochotników. Domagamy się by rząd i 
społeczeństwo zabezpieczyli los inwalidów 
z wojny dzisiejszej, 

Wzywamy wszystkich rodaków do 
pełnej Enosa nie szczędząc miemia Í 
krwi dla Wcłueści Ojczyzny. 

Do broni! 

Na szańce Warszawy! 

Do walki na śmiezć lub życie o nie” 
podległość naszej Ojczyzny.“ 
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Gliswidowanie ataków pod Mławą i między Narwią a Bu- 


g:em--Zwysigstwa na południu). 


(r Grazia 
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z dnia 10 sierpnia. 
Walki o Cicohznów trwa- 
Ją w dolsczym eigu. Garni- 
ton Mławy pomyślnie odpiera ataki 
nioprzyjacielskie. Między Narwią a 
bugien wywiązała się zacięta wal- 
ka, w której przeciwnik poniósł bar- 


_ dzo ciężkie straty i pie zdołał zała- 


mać naszego frontu. 

tua wsołtód ed Węgrawa 
również walki. 

tła wschóćdipsłodnie od 
Siedlec trwa w dalszym ciągu na 


nowo przegrupowanie naszych od- 
działów bez nacisku ze strony nie- 
przyjaciela. 

ka wsohbód od Sokala w 
rejonie Gorochowa oddziały pierw- 
szej dywizji piechoty legjonów w 
śmiałym wypadzie rozbiły 72-4 bry- 
gadę piechoty sowieckiej pod Biniu- 
chami, zdebywając 8 dział i biorące 
kilkuset jeńców. 

Mięvzy Seretem a Sty. 
recn lokalna walki naszych i ukra- 
ińskich wojsk z dobrym rezultatem. 


kaczelne Dawództuo—Szłuh generalny. 
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R B p 5 
Propozycje zawieszenia broni. 
(ota Uziczerinu. — Zgoda aanji na warunki Anglii. — Pars 


lumentarjusre bolzzewiocy na froncie pelskiie. — Bolczaci 
nasi wyjeżikają dzisiaj do biłińzka). 


lata Gziezorina. ---- Zgoda nA rezsim. 
(Od własnego koresp.). 

WARSZAWA, 10 sierpnia. Min. 
spraw zagranicznych otrzymało dziś 
wiadomość z Londynu, że komizarz 
ludowy Cziczerin przysłał do dele- 
gata Kamieniewa depeszę iskrową, 
aby ten powiadomił natychmiast 
rzą:| Wielkiej brytanji, żo Rosja go- 
dzi się na rokowania o zawioszenio 
broni równocześnie z watępnomi ro- 
kowaniami o pokój i proponuje, aby 
uklady rozpoczęły się w Mińsku 
1l-go sierpnia. Polscy pelaomocni- 
cy mogą 11 sierpnia o godz. 8 wie- 
czorem przejechać przez linję frontu 
bojowego na linji Siedlce — Brześć. 

Ostateczne warunki rządu an- 
gielskiego, od których przyjęcia za- 
leżało uznanie rządu Bowietów — 
brzmią: 1) Wzajemne wstrzymanie 
się od bezpośrednich i pośrednich 
kroków wojennych, co równa się 
raze mowi, 2) wysłanie do ojczyzny 
jeńców wojennych i cywilnych, 
3) wzajemne porozumienie co do 
wynagrodzenia szkód osób prywa- 
tnych — przyczem Anglja obstaje 
przy zapłacie natychmiastowej, 4) An- 
gija uznaje warunki Rosji co do 
wymiany towarów. i 

Komisarz icdowy Czioze= 
Pin na warunki to SiĘ zgju- 
e zij. i 

Po otrzymaniu tej wiadomości, 
Jk również meldunku o zjawieniu 
się na froncie parlamentatrjuszy 80- 
Wieckich, którzy zainterpelowali dla- 
czego dotychczas rząd polski nie 
przystąpił do rokowań pokojowych 
— dzisiaj w południe zebrała się 
Rada Ministrów w celu omówienia 
sytuacji. 

Zapanował pogląd, że pomimo 


polepszenia się położenia na froncie, 


Polska musi prowadzić nadal poli- 
tykę pukojową. O wyniku obrad za- 
komunikowano natychmiast misji 
aljanckiej i wysłuchano jej opinii, 
pPoczem zebrała się znowu Rada Mi- 
nistrów, lecz w zmniejszonym kom- 
plecie (t. zw, inały gabinet). 
Uchwalono wysiać ne" 
tychmiast dalegację, która- 
y nawiązała kzontaat z wla- 
dzami bolszewickiemi. 
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Delegatami rządu polskiego są: 
Szef Departamentu politycznego pan 
Okęcki i major Stamirowski. 


Komunikat urzędowy Min. Spraw 
Zagranicznych. 


WARSZAWA, 10 sierpnia (PAT) 
Wobec pogłosek, które pojawiły się 
w prasie wydział prasowy MSW 
komunikuje. że do tej chwili adna 
odpowiedź z Moskwy na radjo na- 
sze z dnia 5 b. m. nie nadegz- 
ła do Warszawy. Natomiast w dniu 
wezorajszym do torpoczt naszych na 
froncie zbliżyli się parlamentarze 
bolszewiccy z zapytaniem dla czego 
dotąd nie wysyłamy delegatów do 
rokowań o zawieszenie broni i o 
pokój zaznaczając, że wobec rozlicz- 
nych nieporozumień należałoby nie- 
porozumienia te,/ spowodowane rad- 
jotelegraficznym sposobem wysyla- 
nia not wyjaśnić. Wobec czego 
mimo braku oficjalnej odpowiedzi 
rządu sowietów, rząd polski posta- 
nowił celem wyjaśnienia nieporozu- 
mień radjotelegraficznych i omówie- 
nia daty i miejsca spotkania pełno- 
moeników, wysłać delegację złożoną 
z pana dyrektora departamentu po- 
litycanego MSW Okęckiego i majo- 
ra Słamirowskiego, delegacja ta 
dziś wieczorem wyjechała colem 
przejęcia frontu na szosie Siedlice- 
Brześć Litewski. 


Balszewiej proponują zniw [I sierpnia, 


GDANSK 10 sierpnia (PAT). Tutej- 
sze dzienniki niemieckie donoszą z Lon- 
dynu: Rosyjski rząd sowiecki wysłeł w 
sobotę z Moskwy notę Ipodpisaną przez 
Cziczerina do rządn polskisgo, W nocie 
tej sewiety wzywają rząd polski, aby 8 
sierpnia o godz. 8 wiecz. delegaci polscy 
zjawili sią na drodze miedzy Międzyrze- 
czem a Brześciem Litewskim, 

Rząd rosyjski oświadcza gotowość 
rozpoczęcia w dniu 11 b, m.. rokowań, 
podczas których ustałoncby również wa» 
runki pokojowe. 


Bolszewicy szałają notami i depaszami. 


POLDHU, 10 sierpnia (PAT). Radjo. 
Z Londynu danoszą: W ciągu konieren- 
cji w Hythe premierowie angielski i fran- 
cuski otrzymali kilka depssz z Mostwy, z 
których wynika, że bolszewicy chcą się 
układać z Połską bezpośrednio. Cziczerin 
mówi dalej, że bolszewicy zaprzestaną 


P RACA" — 11 Serpme 1990 
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watki skero pertraktacje z Polską zostaną” 
zadawalająco zakończona. Również zapo- 
wiada, że definitywnie zanieckają ataków 


a | MET 


W sferze kezustannych naradi konferencji 


W Hgihs przajrzano plazy bolszewickie, 


LJON, 10 sierpnia, (PAT.) — 
Radjo. Komunikat z Hythe z nie- 
dzieli popołudniu donosi: Premiero- 
wie francuski i angielski konfero- 
wali do godz. 7 m. 80 w-sprawie 
następstw odmowy sowietów za- 
warcia 10 dniowego rozejmu z 
Polską, o której to odmowie dowie- 
dzieli się s moskiewskiego radjo- 
telegramu. Przyszli oni do prze- 
konania, że rząd bolszewicki 
chce wygrać na ozasis, shy 
nająó Warszawę i usłalić 
tam połski rząd Kkcmursmi= 
styczny. Zastanawiali się nad 
wnioskami których trzeba będzie 
użyć w danej sytuacji i polecili 
ekspertom wojskowym przedstawić 
sprawozdania. Z tego, że admirał 
brał w obradach udział z marszalł- 
kiem Poehem i Wilsonem wnioskują, 
że akcja angielska przewiduje blo- 
kadę Rosji. 

Odjazd Milleranda jest odłożony 
do poniedziałku godz. 2. Sprawoz- 
danie, które Lloyd George miał 
przedłożyć w Izbie gmin zostało od- 
łożone do wtorku. Nieprzejednane 
stanowisko sowietów zbliżyło Lloyda 
Georga do poglądu francuzów, że 
niezbędnym jest przedsięwzięcie 
kroków przymusowych wobec rządu 
moskiewskiego, których przedtem An- 
glja starała się uniknąć, a które są 
niezbędne ażeby zabezpieczyć byt 
Polski i utrzymać bezpieczeństwo 
Europy. 


Wczorajsze posiedzenia w Hythe. 

CHORSEA, 10 sierpnia. (PAT) 
Radjo. — Dzisiaj od rana podjęto 
na nowo posiedzenie konferencji w 
Hythe po otrzymaniu sprawozdania 
z posiedzenia, które marszałek Foch 
odbył w nocy z sir Henrysem, Wil- 
sonem i admirałem Beaty, a które 
trwało do rana. Po południu wyda- 
no tylko krótki komunikat, donoszą- 
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dla Polski. 


na Polskę skoro Francja zaprzestanie 
wspłerać akcję 
Krymie, 


przeciwbolszawicką ną 


oy, że konforencja jesacze się nie 
skońezyła | że premier francuski 
trwa przy zamiarze odjaadu do 
Francji o godz. 8 m. 30 po polu- 
dniu. Lloyd George również zamie- 
rza wyjechać, ażeby wziąć udział 
w posiedzeniu gabinetu, naznaczo- 
nym na godz, 8-tą. Nieurzędowo 
mówiono następnie, że Millerand od- 
łożył swój wyjazd na późniejszą g9- 
dzinę i że nadeszły nowe ważna 
wiadomości od rządu sowietów. 
„Central News“ twierdzi, że eksper- 
ci wojskowi i dla spraw morskich 
osiągnęli zupełną jednomyślność co 
do kroków, jakie przedsięwziąć na- 
łeży celem powstrzymania dalszego 
pochodu bołszewików i że w spra- 
wie tej najwaśniejsza rola przypa- 
dnie flocie angielskiej. Z innych 
źródeł donoszą, że Lenin i tewarzy- 
sze jego są zupełnie opanowani 
przez dowódców czerwonej armji 
przeważnie b. oficerów carskich, 
którzy chcą osiągnąć jodyny swój 
cel t. j. zdobyć Warszawą. 


Francja za wysłzniem posilków, ala 
coby na to powiedzieli Bismoy. 


KONIGSWUSTERHAUSEN 10.8 
(Pat). Feanoja vozyniła na 
konfarancii w Hythe pozye 
tywny wniossk © użycia 
wojsk okupucy xych Gras- 
go Sląska na ironqcis pola 
skim. Anszlja wyrzziłąa zás- 
nie, zs Niemcy przeciw łemu 
zaprołestują. Posiłki mają byś 
wysłane do Rumunji a stamtąd ru- 
szyć naprzód pod komzadą irencu- 
ską. Posiłki te mogą bró zaczerp- 
nięte z angielskich wejzk okupacyj- 
nych znajdujących się obecnie w 
Turcji. Wedle depeszy iskrowej z 
Hythe miala powstać między Lloyd 
Georgem a Millerandem różnica zdań 
na tle sprawy użycia wojsk okupa- 
cyjnych Górnego Sląska i roli jaką 
ma odegrać Rumunja. 
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Rustrja wciąż zslrzymujs transparty 
dla Polski, 


WIEDEN, 10 sierpnia, Na wczoraj- 
szem posiedzeniu okręgowej Rady robot- 
niczej referował przewodniczący komisji 
kontrolnej Vogt sprawozdanie o wywożeniu 
amunicji z Austrji. Powiedział ov, że prá- 
wie codziennie zatrzymywano na dwoicach 
wiedeńskich pociągi amunicyjse dążące do 
Polski. 


Sacjaliści niemieccy wzywają do unie- 
mażiiwienią transportów pomscy da Polski. 


NAUEN, 10 sierpnia. (PAT) Radjo. 
»Votwärts“ ogłasza odezwę, która powia- 
da między ineenmii: Z dnia na dzień Szeraą 
się pogłoski, że wejs£a koalicyjne wcią" 
gułęto nad Ren i tam zgromadzono ma- 
terjal wojenny, który niewątpliwie prae- 
znaczony jest cla poparcia Poiski w jej 
wojnie przeciw czerwonej rosyjskiej armii. 
Transpertując wojska i materje? przez 
Niemcy, koalicja łamie reutrałuość Nize 
miec. Niemiecka prasa robotaicza musi 
pizeciwdiałać temu wszelkiemi środkamił, 
kebotnicy niemieccy muszą odmówić 
wszelkiej pomocy przy próbach koalicji 
przewiezienia przez Niemcy wojska, mate- 
ijału wojesnego i amunicji, Kolejarze iro- 
botnicy transportowi, którzy zrozumieli 
niebezpieczeństwo, mogą być pewni po- 


parcia całej klasy robstników, Prz:konani 
jesteśmy, że francuscy i niemieccy roo: 
tnicy równiaż są świadomi swych miá: y- 
narodowych obowiązków i że wprowadzą 
ja w czyn. 

Odezwa podpisana jest przez Qzól- 
ny nieuiecki związek rownotńiwów zawodo- 
wych, Niemiecką partje socjalcuo-demoksa- 
tyczaą i Niemleczą partję komunistycaną, 


Czesi za Rosją sewisctą, 


PRAGA 10 'sierpnia (PAT). Wszo= 
rajsze wydania „Prawa Lidu" zamieszcza 
oświadczenia [czesko-słowackiego związku 
cechów, tudzież orgsairaci robotniczych 
i urzędniczych, którem wzywa się robo- 
tuików, aby stawiali opór przewiezieniu 
materjału wojennego 1 amuaicji do Pol- 
ski, „Węgier i Rumnoji, ponieważ mat 
rjał wojenny, przewieziony do tych kra- 
iów mógłby być użyty do wojny z Rosją 
sowiecką. 


Przeciw bszczelnym rewizjom 
Niemieckim, 


PARYZ 10 sierpnia (PAT). 
Rządy ententy wręczyły rządewi niemie- 
ckieiau notę protestującą przeciwko re- 
wizjom dokosywanym w pociągach enten» 
zy. przeznaczanych do Górnego Sląska, 
zaznaczającj że postępowanie takie sprze- 


Radjo- 


m 1. oma A M AA WA 


Gwia sią umowom i wyrażają życzenie, 
aby takie ekscesy więcej się nie zdarzyły, 


Bojkot Węgier już zakeńczeay. 


LJON, 10 sierpnia. (PAT.) Radło. 
Wedlug inimpea z Budapesztu boikot 
Wągier załończył się w sobotę o pób 


nocy. Komunikacja pocztowa, tele- 
grebczna I kolejowa wznowiona. 
Węgry przectwko żydom, 

BUDAPESZT 10 lipca. Na posie- 


dzeniu 7gromad:enia Narodowego za- 
wiadoia. rezydent, że węgierskio Bto- 
wurzySzokio obrony kraju wniosło pro- 
étm do Zgromadzenia Narodowego, by 
gydmn nie pozwolono 'służyó w armji 
węgierskiej, aui w charakterze oficerów, 
ani urządników. 


Katsstrała w Polskiej Ostrawie. 


POLSKA OSTRAWA 10-go [sierpnia 
(PAT). Wczoraj wieczorem przyszło w 
kopalni Salma w Polskiej Ost rapis do ka» 
tasl:ofy, której charą padł» 6 górników, 

Katastrofa wywotena została wybne 
choan gazów lotcych. Prace ratunkowe 
sq juice w tolu, Na razie dolano pree- 
mekudzić wybuchowi pożaru. Wdrożone 
śledztwo wykazała, że katystrcię spuwo- 
dawał wybuch pyłu węglowego. 


Podaisanie traktata z Turcją, 
LIBAWA 8 sierpnia (PAT). Radjo. 


Konie ncia. pokojowa łotewsie-rosyjska 
uŁończyła wczoraj Swoią pracę, OsSiągejeC 
gzody co do wszystkich spraw. Podpi- 


Bz-ie traktatu pokołowego nastąpi we wto: 
ecë lub w Środą. 


Bezrchocie w Czechach, 


FRAGA 10 sierpuia (FAT). Dzien: 
czoskie wskazują Raa katastrcfalisia 
Brerzące sią bezrobocia w Czechach. W 
znane: fabryce Dopy zwolniono z pracy 
19,000 robatuików z powodn braku za- 
jęcia. 
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| omocwan 6 saooaj 
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Ca wb rajlła Rada Ministrów. 
WARSZAWA, 10 sierpnia (PAT). 


Rada ministrów na pos eizeniu w 
dniu 9 sierpnia b. r. przyjęła pro- 
jokt rozporządzenia Rady obrony 
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ME Łódź, Sienkiewicza 48, róg Nawroi n, 8 


A! Poleca wielki wybór tytontu, cyszr, paplero- 


sów, pilz plerwszorzędnych Iubryk oras 4 
wszałkie towary wchodzące w z8- fÈ 
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„PRA C A" — f1 sierpnia 1920 


Państwa, w'przedmiocie zobowiązań 
pracodawców, wobec robotników 1 
pracowników pełniących służbą czyn- 
ną ochotniczą w wojsku  polskiem, 
oraz ich rodzin. Następnie projekt 
rozporządzenia w przedmiocie utra- 
ty obywatelstwa Państwa polskiego 
wskutek niespełnienia obowiązków 
służby wojskowej. Projekt rozporzą- 
dzenia w przedmiocie ustanowienia 
krzyża „Walecznych“ a nadto przy- 
jęto statut Rady obrony stolicy i 
załatwiono szereg spraw bieżących. 


Lublin zrywa się d3 obrony. 


LUBLIN, 16 sierpnia (PAT). Woje- 
woda lubelski wydał następującą odar 
wą do mieszkańców miasta Lublina. Do 
broni wezwał rząd cały naród, Wezwał 
do złączenia się całej ludności z armią 
naszą w jednym wspólnym wysiłku. Gə- 
dzina ważnego czynu dla każdego Pola- 
ka wybiła. W granice Województwa lu- 
bslskiego wdarł alę wróg zgłodniały wio- 
dzlony żądzą rozboju i grabieży. Idą 
ku nam rabunek i gwałt, idzia niewola 
i hańba. Któż to ścierpł, czyja dłoń nia 
Szuka broni, któż może znieść spokojnta 
jak wróg piecź za piędzią odbiera nam 
ziemię polssą w oczach naszych. Kióż 
nłe chca bronić od rzezi i grabieży re- 
dziny swo!e i olcowizny. 

Lublin I lubelskie bronić się chcę 
i obroni. Tu wróg nie zagrzeje miejsca. 
Wzywamy wszystkich mężczyzn zdrowych 
i silnych w wieku od lat 16 do 60 da 
bezzwłocznego wstępowania w szorogi 
pogotowia wojennego pod komendą woj- 
Ben. Kto do broni niezdolny pójdzie 
sypać okopy i szańce. Zwyciężymy gdy 
murem staniemy. Ant chwili stracić nia 
wolno.  Zbrodnią jest tracić siły w 
zwątpianiu I trwodze a trwonić dobro 
własne w panicznej ucioczce 3szerząć 
nieład I popioch to bezrozumne szalińe- 
stwo. . 
Obywatele miasta Lublina! dziś ja- 
dno nas wiąże haslo jedna myśl jedno 
uczucie. Nie damy ziemi naszej I wy- 
pzdzimy dziką hordę precz. 

Podp. Wojewoda Lubelski Stanisław 
Moskzlewski. 

Lublin, 10 sierpnia 1920 roku. 


Jeńcy bolszewiccy wa Lwowie, 


KRAKOW 9 sierpnia (PAT). /„Czas” 
i „liustrowany Gziennik codzienny“ dono- 
szą ze Lwowa, ża wozoraj przeprowadzI: 
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Przyjmuje się poż nie od 10—11 cho- 
roby oczu; od 1—12 choroby wewnętrzaę 
1 nerwowe; od 12 1 choroDy kobiece Í 
akuaszerja; od 2—3 choreby skó'ne I we- 
neryczne, od 2—4 choroby chirurg. zna, 
ad 4—5 choroby dziacięca, od 5—8 che- 
roby gardła, ugzu i nosa, od 6— 7 chare- 
by sercowe i phic. 2450—18 


Wizyta IG marck, 


W antekach znzczny rabat. Na żądagłą 
skiada się wizyty po m'eście. Szczepie- 
nie ospy codzlennie od 4—5 po poł 
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l UJ) M Towary bławatne 
organ Narotowe) Partji pu i A. STRAWCZYŃSKI 
| Pojedyńcze numery w cenie mk. 1.50 fen., | Pioirkowska 58 
a] nabywać można w administr. „Pijacy“. T „EPIA CA 
fiegoojaayze zzo) HATE 


Wydawn: 2 Zarząd “Okręgowy N. P.R. w Lodzi. 


'Tłoczono w drukarni 


A sinik R 


„Praca“ r , Przejazd 8. 8. 


no tamtędy kilka tysięcy jeńców bolsze- 
wickich, 

Wyglad jeńców był bardzo nędzny. 
Większość była bes bałów. Wszyscy w 
łachmanach. Twarze zmizerowane, Przy. 
zvałą oni, że o4 dłuższego czazo głodo- 


wali. Odtraaspostowano ich ns zachód, 


Skutki inwazji balszewiekis] w Brodach. 


LWOW, 16 sierpnia (PAT). „Gazeta 
Lwowska” donosi. W niedziclę Mał się 
feneralny delegat rządu Qałocki do Bro- 
dów, aby się osobiście przekonać o 
szkodach wyrządzonych ludności przez 
pochód bolszewików, oraz wydać po- 
trzebne zarządzenia do hadności ciężko 
dotkniętej I przyjść jej s pomocą. 


Byraniczenie wjazdu do Gdańska. 


GDANSK 10 sierpnia (PAT) Po- 
cząwzzy od dnia dzisiu szego nie będą 
puszczane na teiytorluim wolnego miasta 
Gdańska, osoby jadące z Polski nie po- 
siadające dowodów wykazujących potrze- 
bę wjazdu do Odańska. Zarządzenie to 
spowodowane zostało saupełnym brakiem 
pomieszczeń w Gdańsku „oraz trudnościa” 
mi *aprowizacyjnemi, z jakiemi walczy 
Qdańsk, 

Zarządzeniu temu nie podlegają e- 


migranci, zaopatrzeni we wszelkie potrze- 
t 


bne dokumenty i wizy. 
a 


Los jeńców polskich 
w Rosji. 


—— 


Jeńcy nasi w Rosji są bardzo źle 
traktowani, obdarci z ubrań i cierpią 
głód i nędzę. Widywano ich na ulicach 
Moskwy pod silną eskortą. Częściowo 
są umieszczeni w obozach koncentra- 
cyjnych. 

Jaknajszybsza intarwencja jeat nie- 
zbędna i sądzimy, że przez odpowiedni 
nacisk na opinję publiczną zagraniczną 
oraa przez pośrednictwo Międzynar. 
Czerw. Krzyża możnaby smutnemu lo: 
sowi rodaków naszych choć w części 
zaradzić. 

Co się tyczy zakładników dawnych 
to mają zorganizowaną opieką I mniej 
są wystawieni na cierplenią. 


RER o 


Znalaszoa książki: 


piani amani 
Broviariam-Romanim 
zgubionej 9/VIH o godz. 9 
wiecz. między Nr. 88 — 65 
Piotrkowską, raczy ją zwró- 
ció portjerowi kotelu Sa= 
voy za p yzogzocropits 


b osób. 


wnoścliową, 


Ogłoszenia drobne. 


A A A. Ég upnje meblo, 
. . BR dywany, gat- 
derobs, futra, bieliznę i różne 
sprzęty domowe, płace najlopiaj. 
Wólczańska 45, m. 6, Chrzanowicz. 


Danasisk Bronisława zngubiła 
kartę naftową, wydaną z ma- 
gistratu, :606—1 


T)anastak Bronisława zagubiła 
kartę od paszportu, wydaną z 


wód 


fabryki Poznańskiego.  2807—8 głstracie. 
Janasiak HBromsława zcagubiła Me uwat ; 

legitymację chlebową, wyda- p rl nie: 
ny na $ osoby. L „dd 


2 0—1. 
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HO ETET OW SCENTYU PEZET 


URZĄD ELEKTRYFIKACYJKY 
przy MIKISTERSTWIE PRZEMYSŁU i HANDLU 
daje do wiadomości publicznej, że wobec dalszego wzrostu kosztów pro- 


Res Józet zagubił legity- 
> p chiebową, 


Je Józefa zagubiła kartę 2y- 
wydaną w fabry- 
ce Heintzla i Kunitzera, 


Inwalida 


wiek pracy. Dowledzieć się moż- 
na w administracji 


K ortai Antoni zsgubił pasz- 
port niemiecki, wydany w Ło- 


wojstowy poszu- 
kuje 


ea Władystaw zagubił da- 
wód osobisty, wydany w Lo- 


RE Apolłuaty 
ARA poboru, wydaną w Ła- 


M: Ida Helens zagubiła do- 
kp 34 osobisty, 
wydany w gminie 
wiatu Łaskiego. 
tusjak Franciszek za „ubd zac” 


tę węgiową, wydana w ma- 


a t 
Eei 


Redaktor odpo wiedzialny LUDWIK WASZEJEWIC ICA. 


X 217 


Skrzynka do listów. 


Szanowny Panie Redaktorze I 


Prosimy o łaskawe umieszczenia! 
poćzytnaom piśmie Sz. Pana nastzowje | 
cych słów kilku 

Odjeżdżając na front, przesylaróii 
Łodziankom serdeczne pozdrowienia £ | 
I komp. ochotniczej przy 28 pp. S. M] 

Fr. Ambroziak, sierż. 54% 
SŁ Chrabelski, plut, L. Ko 
złowski, kapr, Z. Albrechę 
kapr., J. SiedlanowsiA, H. Rob 
Fr. Wiśniawski, A. Pikała, D, 
Smoleński, Eug. Smoleńakk 
J. Januszewski, K Łap ów 
S. Ozimiński, J. Dębowski, 

Borkowski, I Matuszczyk. 

Sochaczew, 7 sierpnia 1920 r. 


NA EO GO 2 A I | 
Ofiary, 


Robołałcy wydziału opałowego Ogrodowa % 
mk. 125 na Czerwony Krzyż. 

Piaskowska Józsia d rb. stebr. 8 kop. mielź 
18 gr. polskie na skarb narodowy. 

Purmańószyk mk. 100 na armię ochotniczą, 

X. X. 60 kop. miedzią na starb narodowy: 

Blat Aron mk. 200 żytułom kary na s12 
sarodowy. 

Harcerki z Ozorkowa mk, 200 na arm. ochol 

Chojnacki Bolesław na skarb narcdows 
rb. sobr, 25 mk. nik, i 10 rb. miedz, 

Wardecki Marceli mk, 200 na Minlaterztz% 
Spraw Wojskowych. 

Strzelozyk Józef mak. 100 na armję ochożm 

Oalej Jan 5 i pół mi, trebr., 8 rb. tr. 
hal nikl. 3 1 pół kop. miedzią nu skarb nazodovje 

Wojewódzka Jadzia mk. 20 na Cierroaf 
Krzyż. 


rza polskiego mk. 20. 


- 


Na rodziny echstników rsk, 20 I na fatate | 


Lewy Jankiel mk. 23) ra skeid naroz 


P. Rawski i Komorowski mó. 25 na żałuje” 
rsa polskiego. 

Chanome Abram mk. 603 eq Żołnierza po” 
skiego. 


Dzieci Szkoły x Zielonej, fóry gm. Ostkow* 


skiej mk. 50 na plebiscy $. 
Dzieci szkolytw Gałkor:le mak. 80 nu pteb. 
Dzieci ze szkoły w Borowem mk, 30 08 
LGT zie 
Zw. Pol. Naucz. Sak. Pow. Galazde w Lad 
mk. 15760 na potrzeby armji ochotnicze!. 
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'14435—8 
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SSSI Touz bne szwaozal do scyci* 
woj provo) bielizny Blenhie 


wicza 04, m. 27. 2801 --2 


Papier i 


gatratory: księgi bnchzitetyjań 
staco kolekcja. 
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port niewlecki, 


wy Saoy w 
Łeczycv. 


r 
wydzuą na 4 port polsi, 


Zadzim, pov. 


Ubrania 


M:skle od 1350 marek, dziecinnć 
od 200 mk., paltka alłopięce I 
panieńskie od 425 mk. ubraa'4 
ze sztucznej tkanin” CO, obuwie 
kurtki, spodnie, kosznie, kalesony» 
towary łokelowe na twvin] po” 
leca ebrześcijańska składnica r0* 
warowa pod flimą „Jarmark 
Łódzki”, Piotrkowski M 44 I 
pie tro, trust, 2517-53 


Wiemer TET aeui 
zaświadczeriesciesacji, wy” 
dana przez Komisacjat daądty 
m. Łodzi. nas 


PIATE kartą rejestracyjną 
d rocznika 1893, wydaną w Ło” 
dzi dnia 2917—1920 r. na imę 
Symcha Zsrzewski. Oddaó Z*% 
rzewskiemu, Srednia i, 2609—3 


W" ak Chaucci zagub ł pasz” 
port niemiack:, sy y W 
Łędzi. znas „I 
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wydany w gm 


2604—1 Sieradz" i. 


2600—1 
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2622—72 
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